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D o b ra n a  p ią tk a  „ ? a m k o w y c h “  k a s  a r z j

Sensacyjne w łam anie do kasy 
pancernej na Zamku P . P rezyden ­
ta R. P . w  W arszaw ie  znalazło 
swój ep ilog  w Sądzie Okręgowym.

N a  ław ie  oskarżonych zasiadło 
5-ciu zawodowych kasiarzy z 
Wmęenuym Strychałskim  na cze­
le. Strychalski posiada bogatą 
przeszłość krym inalną i w  s fe ­
rach przestępców  uchodzi za n a j­
lepszego fachowca w  rozpruwa­

niu kas. Słynne rozprucie kasy w  
banku Azowsko - Dońskim w  K  
jow ie  było jego  dziełem . W łam y­
wacze d z ie lili się wówczas całe- 
mi szklankami brylantów , które 
klienci banku oddali na przecho­
wanie do safesów . Po przew rocie 
Dolszewickim, Strychalski znalazł 
się w Po lsce i tu od czasu do cza­
su w ystępow ał w  rozm aitych 
przedsięw zięciach  kasiarzy.

N A SZ E  ABC

Co b o d z ie  w fr s n ą  
1935  r o k u ?

Od kilku dni prasa catego świa 
ta  pośw ięca w ie le  uw agi sensa­
cyjnem u artykułow i znanego 
dziennikarza W arda  P r ic e ‘a, dru­
kowanemu w  „D a ily  M a il“  z dn. 
12 listopada r. b.

W  korespondencji z P ra g i p i­
sze on. że w  r. 1935 Europa przej 
azie super - kryzys.

Skąd czerpie P r ic e  sw oje in fo r  
mac je  i czem uzasadnia ten po­
g lą d 7

W iadom ością m iał uzyskać od 
jednego z najpow ażn iejszych  po­
lityków  europejskich, doskonale 
zorien tow anego w  bieżącym  ukła­
dzie sił i stosunków politycznych. 
Jeżeli zw a żym j, że koresponden­
cja  była  pisana z P rag i, należy 
przypuszczać, ze chodzi tu o Be­
nesza.

Jak p rzedstaw ia ją  się proroc­
tw a P r ice  —  Benesz?

N a  w iosnę 1935 roku upadną 
podstawy, na których op iera  s ie 1 
pokój w  EuroDie, W praw dzie  au-| 
to r  tych proroctw  nie chce przez 
to pow iedzieć, że wybuchnie woj-1 
na, a le  że za jdą  te w szystk ie oko­
liczności, które ją  um ożliw ią.

N a  na jb liższą  w iosnę N iem cy 
beda całkow icie gotowe do wojny. 
Jch ludzki m aterja ł w ojskow y bę­
dzie przedstaw iał się znakomicie. 
Obok 30U.000 ludzi, zawodowo słu 
żących w  arm ji i oddanych rze­
miosłu wojskowem u, N iem cy bę­
dą posiadały zm ilitaryzow ane, 
św ietn ie w yszkolone • p rzygoto­
wane do akcji, nawet w  p ierw ­
szych szeregach  fron tow ych , re ­
zerw y  S iły  te będą zdolne do w y­
pełn ian ia w szelk ich  luki powsta­
łych w  czasie walk i.

N ie m cy  bedą posiadały wiosną 
przyszłego roku całkow ite w ypo­
sażenie w  sprzęt w ojenny i to w y ­
posażenie, sto jące na n a jw yż­
szym poziom ie ■współczesnej tech­
niki. Będą posiadały tanki, arm a­
ty, karabiny maszynowe, a ponad 
to św ietn ie p rz j gotow any de pro­
dukcji przem ysł chem iczny oraz 
fab rykac ję  broni i m ateria łów  
w ybuchow ych .

Lotn ictw o niem ieckie będzie w  
zupełności gotow e do rozpoczęcia 
akcji zaczepnej. Jego siła agre­
s ji będzie olbrzym ia. W ie lk ie  ka­
dry wyszkolonych -wojskowo p iło -1 
tów  dopomogą do uruchomienia | 
groźnej arm ji pow ietrznej. |

N ow a  s tra teg ja  wojenna, k to - j 
re j N iem cy są wyznaw eam ’ i któ-.

Marsz. Trąmjłczyński przeciw płk. Maliszewskiemu
S k r a w a  o o b ra ź lfw e  l is ty  z n a ła  ła  s ię  w  a p e la c ji

W  Sądzie Apelacy jnym  zna­
lazł się proces pułkownika i ko­
mendanta głów nego P o lic ji  Pań ­
stw ow ej p. Janusza Jagrjm -M a- 
leszewskiego, osKarzonego przez 
b. m arszałaa Sejmu posła W o j­
ciecha Trąm pczyńskiego o zn ie­
sław ienie.

Proces głowni ego Komendanta 
po lic ji toczył się na w iosnę r. b. 
w7 Sądzie O kręgowym  1 wówczas 
zapadł wyrok un iew inn ia jącj7. 
T ło sprawTy je s t następu jące:

N a  początku roku 1930 prem­
je r  Bartę], obejm ując ponow nie 
prezesurę Rady M in istrów , ■wy­
dal OKolnik do podwładnych so­
bie urzędów, w  którym  piętnował 
i zakazywał libacj-j w7yższym u- 
rzędnikom. państwowym. N a  ko­
m isji budżetowej Sejmu marsz. 
Trąm pczyński z uznaniem w yra­
żał się o tym  okólniku, poczem 
s form ułow ał życzenie, ażeby roz­
szerzyć go przez zakaz p rzy jm o­
wania bez kontroli datków na ce­
le publiczne lub też rzekomo pu­
bliczne.

M otyw ując swe stanowisko, 
marsz Trąm pczy"skv : podkreślił, 
że zna przyk ład j7 tego rodzaju  na­
dużyć N a  żądanie prem jera B ar­
tla, ażeby u jaw n ił takie przyk ła­
dy, m arszałek w  pou fnej rozm o­
w ie zacytow ał dwa wypadki

P ierw szy  dotyczył pewnego o- 
byw atela ziem skiego, luory za u- 
zyskaną koncesję na w yrąb  lasu 
w swoich dobrach złożvł Kilkadzie 
siąt tysięcy złotych na założenie 
gazety sanacyjnej.

D rugi wypadek odnosił się do 
r. 3 926. W  tym  czasie marsz. 
Tram nczyński. będąc w7 klubie

łow ieckim  w  Poznaniu, usłyszał 
od jednego z członków klubu, że 
przy  kupnie przez skarb państwa 
majątku Runowo, położonego na 
gran icy  polsko - n iem ieckiej, n ie­
jak i p. K aro l Ruszczyński zarobił 
na pośredn ictw ie 100.000 zł. P ią ­
tą część tych p ien iędzy o fia row a ł 
jednak płk. M aleszewskiem u na 
rzecz ubogich polic jantów , w za­
mian za co komendant po lic ji u- 
zj7skał dla niego audjencję u m i­
n istra Roln ictw a.

K iedy płk. M aleszewski dow ie­
dział się o rozm ow ie marsz. 
Trąm pczyńskiegc z prem jerem  
Bartlem . rozesłał kilkaset listów  
do różnych osobistości życia  po­
litycznego, w  których nazwał 
marsz. Trąm pczyńskiego kłamcą 
i oszczercą.

W  taki sposob doszło do proce­
su. W  p ierw szej instancji zbada­
ny został Ruszczyński, k tóry jed- 
dnak nie potw ierdził faktu, że 
część uzyskanej p row iz ji w p łacił 
płk. Maleszewskiemu. Na tej za­
sadzie zapadł w yrok uniew innia-’ 
ją ey  płk. M aleszewskiego.

W  drugiej in stancji m a rra  
Trąm pczyński orosił sąd o, prze­
słuchanie trzech nowych św iad ­
ków7, k tórzy m ieli potw ierdzić  w y­
suwane przezeń zarzuty. Sąd jed ­
nak na posiedzeniu niójawnem  po 
stanow ił odrzucić tych świadków.

IV skardze apelacj*jnej marsz. 
Trąm pczyński dowodzi, że sąd nie 
pow inien dawać w ia ry  oskarżone 
mu płk. Maleszewskiem u, a na po­
parcie tego tw ierdzen ia  form ułu­
je p rzeciw  p. M aleszewskiem u za­
rzu ty w  związku z głośnym napa­
dem na.red. M ostow icza w r. 1927

oraz z przemów ieniem  na uroczy- 
stości po lic j’jn e j w  Mostach W ie] 
kich przed paru la ty

W  im ieniu poszkodowanego 
skargę apelacjTjną popiera poseł

ze S trorn ic tw a  Narodowego, adw. 
L iw o.

Sprawa Trąm pczyński contra 
M aleszewski zakończy się późnym 
w ieczorem .

1 0  b . c z tc r f  ó w  0 .  N. R.
i 9  z  SeKCji M ło d y c h  S. N.

W Berezie K?rlu?hiel
W  chw ili obecnej znajdu je się 

w  • Berezie Kartusk iej 10 P o la ­
ków. Są to członkowie b. O. N . R.

Z W arszawy7: M ieczysław7 P ró ­
szyński aplikant adwokacki, w 
Berezie od początku lipca, A n ­
drzejew ski Edward, Paw łow ski 
Z. }  Dąbrowski Z. —  w  Berezie 
od końca lipca. Romanowski Sta­
nisław, zecer —  w  Berezie od 
września, H agm ajer Jerzy, stu­
dent medycyny i Lem iszewski Ta 
deusz, student U. W . —  świeżo 
w yw iezien i.

Spoza W arszaw y w  Berezie

znajdu ją się b. członkow ie O. N . 
R .1 ze Skiern iew ic —  K obylarz 
M arjan, z Łom ży —  Leński Ste­
fan  i z K ie lc  —  Dworak Bogumił.

Ponadto przebyw ają  w Berezie 
członkowie Sekcji M łodych Str. 
N a r .: C ieślinski Feliks, Lew an ­
dowski Jerzy, Fiótrtoweki Ed­
ward i W oźn iak Jan z Łodzi, Ba­
naś Jakób i Grębosz Anton i z 
W adow ic, Bortyse) W ilhelm  z Żvw  
ca, Paeholczyk W ładysław  z K oń ­
skich i Dyspolski Stanisław  z G- 
strołeki.

P o ż y z K i  n a  1.128.1!®0 100 f r a n k ó w
Walka afera finansowa

C h a rle s  U v j  —  b o L a te r e m  s k a n d a lu

rą zapewne w  nowej w o jn ie zech
cą. zastosowrać, staw ia za cel zn i­
szczen ie przeciw n ika przez zde­
zorgan izow an ie jego  głównych 
centrów  organ izacyjnych , centrów  
zaopatrzen ia  oraz ogrom ny cn 
zb iorow isk  ludności cyw iln e j. Te 
ośrodki w  pierwszym  rzędzie bę­
dą atakowane przez w ojska n ie­
m ieckie.

Gdyby jednak ukazało się kc- 
niecznem  operow7anie w ielom iUo- 
nowem i masami żołn ierza, bądź 
to w  sensie przeprowadzania dłu­
go trw a łe j akcji terenow7ej, bądź 
też  w  sensie je j uzupełniającego 
działania, N iem cy i te s iły  będą 
Dosiadały w  dostatecznej m ierze. 
T rzec ież  ju ż dziś posiadają 3 m i­
l jo n y  ludzi gotowych do a k c ji ; 
m iljon  członiców S. S i 2 m iljony 
członków S. A., k tórych  p o tra fią  
zm obilizować w  ciągu trzech dni, 
podczas gdy  Francja , W łochy, 
czy A n g lja , m ogą dokonać mobi­
liza c ji w  podobnych rozm iarach 
za ledw ie w  trzy  tygodnie.

N ic  eheem: bynajm niej tw ier-

P A R Y Ż , 20.11. ( P A T ) .  A fe ra  
„Soeiete  Speciale F inanciere“  
przyb iera  bardzo w ie lk ie  roznmary.

Jak się okazuje, głównym  je j 
bohaterem  jes t nie p rzebyw ający 
w  w ięzien iu  J ó ze f Levy, lecz a- 
resztowany w czora j kuzyn jego  
w ie lk i finansista  Charles Levy.

Sędzia śledczy polecił go aresz 
tować, gdyż wydało mu się w yso­
ce podejrzanem ,’ iż  Charles L evy  
pobiera od „Soeiete  Speciale F i- 
nanciere“  około 400.000 fr .  rocz­
nie na koszty reprezentacyjne.
Ponadto bez w iedzy rady tow a­
rzystw a dokonał on szeregu róż- koszty reprezentacyjne, 
nych tranzakcyj. [n iczem  nadzwyczajnem .

Charles L evy  operował g łow n ie 
w przem yśle cukrowym i wykazał 
dużą in ic ja tyw ę w  zakładaniu 
ponadto tow arzystw  dla odbudo­
w y terenów  zniszczonych.

Dzięki stosunkom zdołał on prze 
prowadzić pożyczki ma odbudowę 
przemysłu oraz dla poszkodowa­
nych w  czasie w o jny w  departa­
mencie A isne, Pas de Calais i in ­
nych na ogólną sumę 1.128.000.000 
fr .

Obrona L evy ‘ego tw ierd z i, że 
Drzy tak olbrzym ich interesach 
sumy, otrzym ane nrzez n iego na

nie są

Ziemkiewicz skazany na rok więzienie
a le  z  z a w ie s z e n ie m  k a r y

\V .sprawić fałszywego inżyniera 
Romualda Ziemkiewicza zapadł 
wreszcie wyrok sądowy. Ziemkie­
wicz, posiadając- naroklasowc wy­
kształcenie, po wskrzeszeniu państwa 
polskiego zrobił bajeczną karjerę, 
pr/.edstawiwszj fsio za absolwenta 
carskiej Politechnik’ w Petersburgu. 
PocząlKowo uzyskał posado V  W ar­
szawskiej Dyrekcji Kolejowej, skąd 
jednak został usunięty, gdyż zdra­
dzał brak elementarnych wiadomo 
ści technicznych. Zatrudniony na­

stępnie w7 Najwyższej Izbie. Kontro­
li Państwa, doczekał do emerytury, 
cło której zaliczono mu czas chi łby 
od.bytćj rzekomo za rządów rosyj­
skich. Okazało się jednak, że zarów­
no dyplom inżyniera, ink i wykazj 
służby, zostały przez Ziemkiewicza 
sfałszowane.

Ziemkiewicz skazany zosiał na rok 
więzienia. Biorąc pod uwagę obecny 
jego stan jisyc-hiczny ( Ziemkiewicz, 
jefct uawpół poczytalny), zawieszono 
mu tę kare.

Sukces hitlaroraw w Gliniku
wzmacnia reżim i poprawia szanse Saary

B ERLIN , 20.11. Ostatnie wybory 
w Gdańsku, które przyniosły decy­
dujące zwycięstwo narodowym socja­
listom, nowitane zostały tu z wyra­
żani1 -wielkiego zadowolenia, nietylko 
iako zwycięstwo Niemców gdańskich, 
lecz jako triumf narodowego socja-

Za i przeciw Habsburgom
W  22  ro c z n ic ę  u ro d z in  a rc y k s ię c ia  O tto n a

B U D A P E S Z T , 20.11. ( P A T ) .  Z 
okazji 22-ej roczn icy urodzin arey 
księcia Ottona, stowarzyszen ie le- 
g itym istów  w ęgiersk ich  urządziło 
w czora j w ieczorem  bankiet.

dzić, że proroctw a P r ice  —  Be­
nesz m ają się rzeczyw iście  speł­
nić w iosną 1935 r Ich  m ożliw oś­
ci za leżą w  znacznej m ierze od 
szeregu warunków. W  każdym ra ­
zie są one przerażająco groźne i 
wobec coraz to nowych danych, 
ilustru jących  rzeczyw isty  stan 
zbrojeń  niem ieckich, są szczegól­
nie poważnent ostrzeżeniem .

W  związku z tem, grupa m ło­
dzieży należącej do „L ig i  Anty- 
habsburskiej“  zorgan izow ała  ma- 
n istację przeciwko pow rotow i
Habsburgów  i przeciwko bankie­
tow i.

Gmach reduty, gdzie m iał się 
odbyć bankiet, otoczony był kilku­
set policjantam i, k tórzy nie wpusz 
czali nikogo bez zaproszenia. N ie ­
m niej jednak około 150 młodych 
ludzi m anifestowało w  pobliżu re­
duty, lecz po lic ja  rozproszyła
w krótce m anifestantów . C z te iy  o- 
soby usiłu jące zaw iesić kukłę, zo­
stały aresztowane. Bankiet odbył 
się bez zajść.

W y r o k  w  s p ra w ie
0 niedozwolony zabieg

Sąd Okręgowy, ogłosił wyrok w 
sprawie dwóch akuszerek i lekarza, 
oskarżonych o spowodowanie śmier­
ci 19-letnicj Czesławy Krajewskiej, 
która poddała się niedozwolonemu za­
biegowi ginekologicznemu.

Wyrokiem sądu dr, Leśniewski 
skazany został na rok więzienia z 
zawieszeniem kary na 2 latu. Aku­
szerki Biedrzycka i Painszewska po­
niosły snrową karę —  3 lat więzie­
nia, i  kary tej im nie zawieszono. 
Powództwo cywilne, zgłoszone przez 
męża zmarłej, pozostawiono bez roz­
poznania.

N ie p r a w d z iw a  p u g ło s k a
0 ustąpieniu Horth>lego

BUDAPESZT, 20.11 CPAT). W ę­
gierskie Biuro Korespondencyjne za­
przecza kategorycznie pogłoskom, ja ­
kie ukazały się. w prasie zagranicz­
nej w sprawie rzekomego ustąpienia 
regenta Horthykgo.

h/mu.
Prasa niemiecka pisze, ze wvnik 

wyborów świadczy, że wszyscy 
Niemcy7 chcą tylko jednej partji. Sy- 
stom wielopaiivjny zbankrutował. 
Podkreśla się także, że wybory od­
bywały kię w Gdańsku bez nacisku 
pod okiem instytucji międzynarodo­
wej i że wszystkie pa U je miały rów­
ną sw7obodę działania i  g łosow  ma.

Zwycięatwo nrrodowych socjali­
stów7 w Gdańsku będzie miało duże 
znaczenie wewnętrzne dla N ;emiee o- 
laz dla rozstrzygnięcia sprawy Sa­
ary.

W łam ania do Zamki7 dokonane 
19 sierpnia r. ub. Łupem włanjy 
w aczy paało 22.545 zł. pap iery wa 
rtościowe i złoty łańcuszek. Ponie 
waż kasiarze zamknęli za sobą po 
kój, gospodarkę złodziejska zauwa 
żono dopiero po dwuch dn.ach.

Natychm iast po ujawmieniu kra 
dzieży rozpoczęto energiczne śledr 
two. które na początku nie dawa­
ło żadnych rezu ltatów .

Z łoczyńcy pracow ali nadzwy­
czaj p recyzyjn ie . Kaśę rozpruto 
t. zw „rak iem '1. N a  m iejjscu  zna­
leziono jedyn ie uarzęazia złodziej 
skie i w ie le  niedopałków papiero­
sów. Pozatem  nie stw ierdzono żać 
nych innych śladów, gdyż kas'a- 
rze pracow ali w  rękaw iczkach i 
na czas przebywania w  pokoju 
kasowym zd ję li obuwie.

W ładzom  śledczym, które stanę­
ły  wobec praw7dziw ej zagadki, po 
uejrzanym  w ydał się Joze f Jasin 
ski, w7ożny zamkowy. P ierw sze 
przesłuchanie woźnego nie napro­
wadziło jednak na ślady włamyw7a 
ezy, wobec czego rozciągn ięto 
nad nim ścisłą obserw7ację Bada­
jąc  sfosunKi rodzinne Jasińskie­
go, stw ierdzono, że pochodzi on 
ze z łodzie jsk ie j rodziny. B rat je ­
go jest karanym złodziejem , a 
szw agier P io tr  P iskorski znanym 
w św iecie podziem i przestępcą. 
Następnie okazało się, że Jasiński 
spotyka się na cmentarzu powąz­
kowskim z zawodowym  w łam yw a­
czem Strychałskim , Józefem  M i­
siakiem i P iskorskim . K iedyś w i­
dziano, jak  na cmentarzu dobrana 
czwmrka raczyła Się. alkoholem.

W ówczas to zatrzym ano Stry- 
chalskiego, P iskorskiego i M is ia ­
ka. Początkowo nie przyznaw ał’ 
się do włam ania. Ostateczn ie jed ­
nak M isiak w sypał sw7ych towa­
rzysz;, . a w iedy  Strychalski. w i­
dząc. że nie w y w ir ie  się, zaczął 
również mówić. t

K radzież zorgan izow ał woźn\ 
Jasiński N a  d z i p r z e d  w łam a­
niem w idzia ł, jak  k ierow nictw o ro 
bot na Zamku, którego w łasnością 
były zrabowane pieniądze, podno­
siło w iększa sumę z banku. W ie­
dział w ięc. że w kasie są p ien ią­
dze. Badany M isiak potw ierdził 
ro lę Jasińskiego i w ym ien ił także, 
jako p iątego sprawcę w łam ania, 
n iejak iego H enryka F ija łkow sk ie­
go, którego także aresztowano.

P ią tka  w łam yw aczy pokornie 
zachowuje się dzisia j przed sa­
dem. W szyscy, za wyjątk iem  F ija ł 
kowskiego. przyznali się do w iny. 
F ija łkow sk i utrzym uje, że o n i­
czem nie w ie  i że M isiak z zemsty 
w p ląta ł go w  aferę, gdyż w iedzia ł, 
że utrzym uje on stosunki m iłosne 
z jego  ożną.

W czasie przesłuchiwania o- 
skarźonyeh przewodniczący kom­
pletu, nrczes Posemkiewicz,- zapy- 
tu je Jasińskiego:

—  D laczego oskarżony7 nie na­
słał w łam yw aczy na kasę Pana 
Prezydenta, gdzie w ięce j można 
było znaleźć p ien iędzy?

Jasiński odpowiada, że nie w y­
padało mu tego uczynić.

Rozpraw a zapowiada się na ca­
ły dzień

Sylwester Hi tuszka
s k a z a n y  n a  ś m i e r ć

BUDAPESZT, 20.11 (P A T ).  Dziś 
c godz. 12-ej ogłoszono wyrok w 
sprawie Sylwestra Matuszki. bnd li­
znął Sylwestra Matnszkę winnym

morderstwa w 22 wypadkach i usi­
łowania morderstwa tt 1-1-tu wypad­
kach i skazał go na kare śmierci.

Czas alnii piuii;

Zręczna taktyka japcńske
Wypowiedzenie traKUto waszyngtońskiego

LONDYN, 29.11, Prowadzone tu­
taj rozmowy przygotowawcze, doty­
czące rozbrojenia morskiego, weszły 
w krytyczną fazę wobec propozyeyj 
japońskich, wprawdzie kompromiso­
wych, ale —  jak się wydaje —  zmie­
rzających nic do właściwego wyjaś­
nienia sytuacji, lecz raczej do p .róż­
nienia A nglji z  Ameryką. <

Propozyeja japońska zawiera żą­
danie równości zupełnej flo t Japonji 
i Ameryki, natomiast stoi na sta- 
nowisKu, że Anglja  może posiadać

liotę znacznie większą zc względu lift 
konieczność zapewnienia bezpicczcń 
stwa ziemiom Impsrjum Brytyjskie­
go Pozaiem Japonja daje Jo zrozu­
mienia, żc gdyby propozycja ta nib 
była przyjęta przez Stany Zjednó 
ezone, Japonja przeprowadzi rozbu­
dowę -swojej flo ty

Według nadchodzących tu infor- 
macyj, rząd toicijski zdecydował się 
ostatecznie wypowiedzieć traktat wa­
szyngtoński. .< «-v*


